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Wystawiany i reprodukowany:

1. Muzeum Zdzisława Beksińskiego, Sala 13. Obrazy. Lata 1995-2005 (muzeum 
prowadzone przez Piotra Dmochowskiego na www:
http://www.beksinski.dmochowskigallery.net/galeria_karta.php?artist=13&picture=417 );
2. Wiesław Banach, Zdzisław Beksiński 1929 - 2005 ,Bosz Olszanica 2016, str. 89;
3. Zdzisław Beksiński (4), W. Banach (wstęp) wyd. Bosz Olszanica 2017 r, s. 119;
4. Wiesław Ochman (wstęp), Beksiński. Malarstwo/painting, Bosz Olszanica 2019, s. 47;
5. Wiesław Banach, Zdzisław Beksiński 1929 - 2005 ,Bosz Olszanica 2021 , str. 155;
6. Beksiński, Paryż - Osaka - Warszawa, wystawa Warszawa Agraart, 1 lipca – 4 
września 2021 r.

„Obrazy nie mają charakteru postulatu. Mają po prostu charakter estetyczny. Mogą się 
podobać bądź nie. To wszystko co od siebie umiem powiedzieć”.
Z. Beksiński, „Rozmowy wyobraźni” (rozm. przeprowadzona przez J. Ślubowskiego 
„V.I.P”, nr 12, grudzień 2002.

„Beksiński`s powerfully unique paintings are such I have never before seen"
Hans Rudolf Giger, 1998 r. (cytat pochodzi z okładki albumu The Fantastic Art Of 
Beksiński. (wyd. Morfeus International).
H.R. Ginger – autor scenografii Obcy – 8 pasażer Nostromo

Prezentowany obraz powstał w 1997 roku.

Zdaniem Beksińskiego to właśnie lata 90-te były jego najlepszym okresem twórczości: 
„Artysta bardzo często mawiał, że sam dla siebie stał się konkurencją – mając na myśli 
czas okres fantastyczny tak lubiany przez widzów, choć mimo wielu świetnych realizacji 
znacznie słabszy niż czas od lat 90-tych po ostatnie ukończone dzieło w dniu tragicznej 
śmierci (21 lutego 2005 r.)”
cyt za: Wiesław Banach, Zdzisław Beksiński (4), wyd. Bosz Olszanica 2017 r, s. 10).
Czas powstania obrazu 1997 wyprzedza rok śmierci ukochanej żony i matki. Został 
namalowany w okresie zerwania stosunków z Piotrem Dmochowskim, stąd też wydaje 
się być uwolnionym dziełem od nacisków terminów i wyboru tematyki obrazów przez 
marszanda na Beksińskiego. Jak pisał Zdzisław do Dmochowskiego tuż przed Wigilią 
1995 r.: „Twoje jątrzące listy wyprowadzają mnie z równowagi na długie dni
z potrzebnej do pracy równowagi, w związku z czym od dnia dzisiejszego proszę byś się 
ze mną przestał kontaktować, bo listy zostaną zwrócone bez otwierania” . I kontakt się 
urwał do 1999 r.



(źródło: Magdalena Grzebałkowska, Beksińscy, Portret podwójny (Kraków wyd, Znak 
2016, s.330).

„Beksiński zawsze się dobrze sprzedawał. Choć co ciekawe, jego śmierć, tak przecież 
szokująca, bynajmniej nie wpłynęła radykalnie na jakościowy skok cen prac, choćby w 
porównaniu z pośmiertną karierą malarstwa powiedzmy Jerzego Nowosielskiego. A 
może wystarczyło tylko poczekać? W listopadzie 2020 pewien obraz Beksińskiego z 
1979. z kolekcji Dmochowskich poszedł znienacka za 600 000 zł. Niewiele później w 
lutym 2021 inny obraz, z roku 1970, sprzedano za pół miliona. Ale już w marcu, 
dosłownie za chwilę na jednej aukcji
obraz z roku 1983 wylicytowano za 800 000 złotych. Ceny jeszcze kilka lat temu nie do 
pomyślenia ... Nietrudno zgadnąć, że nie jest to ostatnie słowo Beksińskiego za grobu”.

Tadeusz Nyczek w: Beksiński, Paryż – Osaka -Warszawa, Warszawa Agrart 2021, s.11


